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Prawdziwa 
matka

Sejm Ustawodawczy w ostatnim 
dniu obrad uchwalił deklarację o pra 
wach obywatelskich, w której stwier­
dził, że w pracach swych będzie kon­
tynuował planowo, systematycznie i 

* odpowiednio do rozwoju społeczno- 
gospodarczego realizację następują­
cych podstawowych praw i wolności 
Obywatelskich:

a) równość wobec prawa bez 
względu na narodowość, rasę, religię, 
płeć, pochodzenie, stanowisko, ma­
jątek lub wykształcenie;

b) nienaruszalność osobistą;
* c) wolność sumienia i wolność wy­

znania;
d) wolność badań naukowych i 

ogłaszanie ich wyników oraz wolność 
twórczości artystycznej ;

> e) wolność prasy, słowa, stowarzy­
szeń, zebrań, zgromadzeń publicz­
nych i manifestacji;

f) prawo wybierania i wybieralno­
ści do organów władzy państwowej ;

g) nienaruszalność mieszkania;
• h) tajemnicę korespondencji oraz 

innych środków porozumienia;
i) prawo wnoszenia skarg, petycji 

i podań do właściwych organów wła­
dzy państwowej;

k) prawo do zabezpieczenia we 
Wszystkich przypadkach niemożności 
zarobkowania;

l) prawo do bezpłatnej nauki;
l) opiekę nad rodziną oraz nad 

matką i dzieckiem;
m) ochronę zdrowia i zdolności do 

’ pracy.
Deklaracja powyższa musi być po­

znana przez każdego obywatela w 
Polsce. Ma ona dla wszystkich ogro­
mne znaczenie, ma ona dla Polaków 
tym bardziej większe znaczenie, że 
Naród Polski przez cale lata okupa­
cji niemieckiej był pozbawiony pr».- 

X wa, był poza prawem. Nie miał nawet 
prawa do życia.

Obecnie, kiedy Naród znalazł s:ę u* 
państwie niepodległym, ta deklaracja 
musi być udziałem życia całego naro­
du i każdej jednostki; deklaracja ta 
winna stać się podstawą porządku 
prawnego Rzeczypospolitej.

Sejm zapowiedział uroczyście, że 
prawami wolności obywatelsk ej bę­
dzie się kierował zawsze we wszyst­
kich swych pracach.

Obywatel każdy w oparciu o tę de­
klarację musi pamiętać, że okres bez- 
praw.a skończył się nieodwołalnie, że 
znów na widownię życia społecznego 
i jednostkowego wkroczyło prawo, że 
obowiązuje ono wszystkich jednako­
wo, tak słuchających, jak i rozkazu­
jących, że Rząd będzie stał na straży 
tego prawa i tych wolności, które 
obywatelom zostały przyznane, a na 
wykonanie praw, wypełnianie óbo- 

' wiązków i korzystanie z przyznanych 
wolności bacznie będzie się przyglą­
da! Sejm, który jest przedstawicie­
lem Narodu.

Polska i Szwecja
WARSZAWA (obsł. wł.). W dniu 

dzisiejszym zostanie podpisana mę- 
dzy Polską a Szwecją umowa handlo­
wa. Należy zwrócić uwagę na to, że 
Polska zajmuje w imporcie szwedz­
kim piąte miejsce.

Oburzenie w Palestynie
JEROZOLIMA (obsł. wł.). Na sku 

tek przemówienia Bevina w Palesty­
nie powstało ogromne oburzenie. Na­
leży się spodziewać ze wzmożeniem 
aktów terrorystycznych. Potajemna 
radiostacja żydowska wzywa wszyst­
kich Żydów do walki z Anglikami, 
bowiem jest to jedyny zrozumiały 
dla Anglików język

Debata nad polityką zagraniczną
LONDYN (obsł. wł.). W dniu w*zo 

rajszym rozpoczęła się debata w Iz­
bie Gmin nad polityką zagraniczną 
Wielkiej Brytanii. Decyzji przepro­
wadzenia takiej debaty w ciągu jed­
nego dnia przed wyjazdem ministra 
Bevina do Moskwy świadczy o tym,

1L Radq Bezpieczeństwa
»•NOWY JORK (obsł. wł.). Na wczo 

rajszym posiedzeniu Rady Bezpie­
czeństwa przedstawiciel Stanów Zje­
dnoczonych zaproponował aby łań­
cuch wysp na Pacyfiku, które przed 
wojną znajdowały się w posiadaniu 
Japonii zostały przekazane Stanom

Aresztowania na Węgrzech
BUDAPESZT (obsł. wł.). Wczoraj 

rozpoczął się proces przeciwko,człon­
kom stronnictwa drobnych rolników 
oskarżonych o zdradę stanu. W zwią­
zku z tym procesem aresztowano w 
okolicy Budapesztu około 380 osób.

siniamj to konitijCucji 3TSRR
MOSKWA (obsł. wł.). Prezydium 

Rady Najwyższej ZSRR ogłosiło no­
cy wczorajszej zmiany konstytucyj­
ne.

Między innymi na wniosek wicemi­
nistra Wyszyńskiego uchwalone zo­
stały poprawki do art. 1 na podsta­
wie których dzień pracy został pod­
wyższony z 7 na 8 godzin. Jedyn.e w 
zakresie specjalnie ciężkiej pracy zo­
stał zachowany 7 lub 6 a nawet 4 go­
dzinny dzień pracy. Zapewniony zo­
stał jeden dzień w tygodniu jako

Wszystkie złe obyczaje wojenne, 
nadużywanie władzy, przemawianie 
do rozumu siłą i t. p. o ile jeszcze 
gdzieś istnieją, muszą być wyplenio­
ne z życia. Musi być 'równocześnie 
wyplenione t. zw. omijanie prawa, 
wykręcanie się od obowiązków, okła­
mywanie władz i t. p.

Prawo obowiązuje i musi być prze­
strzegane przez wszystkich obywa­

Premier u generalissimusa Stalina
MOSKWA (obsł. wł.). Generalis­

simus Stalin w dniu wczorajszym 
przyjął na Kremlu premiera Cyran 
kiewicza. W przyjęciu wzięli również 
udział ministrowie: Molotow i Minc.

Wbrew uchwałom poczdamskim
BERLIN (obsł. wł.). Głównodowo­

dzący wojsk radzieckich w okupowa­
nych Niemczech marszałek Sokołow­
ski oświadczył w dniu wczorajszym 
na posiedzeniu Międzysojuszniczej 
Komisji Kontrolnej, że Wielka Bry­

że rząd liczy S'i'ę z silną opozycją. 
Tekst różnych "rezolucji powziętych 
przez organizacje i stowarzyszenia 
stwierdzają, że dalsze kontynuowanie 
obecnej polityki zagranicznej zagra­
ża bezpośrednio Anglii.

Zjednoczonym pod wyłączny zarząd.
Przedstawiciel ZSRR Gromyko po­

parł wniosek Stanów Zjednoczonych.

Przybór wody w Wiśle
WARSZAWA (obsł. wł.). Ostatnia 

odwilż spowodowała przybór wody w 
Wiśle. W Puławach początek przybo- 
ru był dniu 27 lutego; dzisiaj nastą­
pi punkt kulminacyjny. Warszawa 
spodziewa się przyboru wody dzi­
siejszej nocy, punkt kulminacyjny na 
stąpi dnia 1 marca. W Płocku głów­
ne fale wody zjawią się dnia 3 mar- • 

dzień odpoczynku oraz prawo do płat­
nego urlopu.

Określenie „w szeregach Armii 
Czerwonej“ zmieniono na „w szere­
gach Sił Zbrojnych Związku Radziec­
kiego“.

PARYŻ (obsł. wł.). Wojskowe wła­
dze francuskie oświadczyły, że z licz­
by 700.000 jeńców niemieckich osa­
dzonych w obozach we Francji do te­
go czasu uciekło ponad 250.000.

teli. Obywatel otrzymał podstawowe 
prawa wolności, które znów muszą 
być uznane przez każdy szczebel 
władzy.

Wszystko to, co zostało przez oku­
panta wykreślone z życia ludzkiego, 
wraca z powrotem do życia, nato­
miast to bezprawie, które przez oku- 
j anta zostało wprowadzone i częścio­
wo zaszczepione do dusz polskich, 

Premier ponadto złożył wizytę Prże- 
wodrn lezącemu Rady Najwyższej 
Związku Radzieckiego Szwemikow, 
z którym odbył dłuższą rozmowę.

tania i Stany Zjednoczone łącząc swe 
strefy okupacyjne w, Niemczech w 
jedną całość gospodarczą nie wzięły 
pod uwagę postanowień konferencji 
poczdamskiej na skutek czego utrud­
niają postępowanie w stosunku do 
Niemiec. Marszałek zapewnił, że 
Związek radziecki użyje wszelkich 
wpływów i sił dla przestrzegania zo- 
bowiązań przyjętych w Poczdamie.

Zamieszki w Brukseli
BRUKSELA (obsł. wł.). Bruksela 

onegdaj stała się terenem zajść uli­
cznych. 50.000 b. belgijskich jeńców 
wojen > ch demonstrowało przed par­
lamentem domagając się uprawnień
przyznanych b. więźniom obozów 
koncentracyjnych. W czasie demon­
stracji zostało 30 osób rannych.

ca, a w Toruniu dnia 4 marca. We 
Włocławku punkt kulminacyjny po­
winien nastąpić w mocy z 3 na 4 
marca.
еаеаееаыеамжшпяеаекх шяянмм .u——

Z. Grecji
ATENY (obsł. wł.). W dniu wczo­

rajszym parlament grecki obradował 
nad wnioskiem posłów macedońskich, 
żądających odroczenia sesji parla­
mentarnej do połowy kwietnia r. b. i 
udzielenia na ten okres specjalnych 
pełnomocnictw rządowi1. Ponieważ 
dyskusji nad wnioskiem niezakoń- 
czóno, obrady będą dalej trwały.

ATENY (obsł. wł.). Minister Tsal- 
daris oświadczył, że w najbliższym 
czasie Grecja otrzyma nowe kredyty 
od Stanów Zagranicznych na zakup 
towarów UNRRA.

musi być jako chwast obrzydły wy­
rzucone.

Bo Polska pragnie być matką zez­
walającą na wszystko, co Jej dz:ecku 
- Narodowi jest konieczne i potrzeb­

ne oraz matką karzącą za złe, ale 
sprawiedliwie z pełnym poczuciem 
miłości macierzyńskiej.

A. Turczynowie*.



Str. 2 GAZETA KUJAWSKA N. 49

Dżuma i pryszczyca chcieli zniszczyć Anglie
riologicznej. Zarazek, wystarczający- 12 tysięcy ludzi. Cały atak bakterio- 
do zniszczenia ludności Londynu, logiczny trwałby 5 dni!.
mógłby być przewieziony do Anglii Do członków rządu i parlamentu 
jako mały pakuneczek. Jeden agent brytyjskiego organizacja zamierzała 
mógłby zarazić w ciągu jednego dnia wysyłać listy z zarazkami.

LONDYN (obsł. wł.). Korespon­
dent „Daily Mail“ donosi z Niemiec, 
że od. września ub. r. przewódcy spi­
sku a jednocześnie eksperci bakterio­
logiczni dowództwa Wehrmachtu Ei- 
dmann i Rosenberg wysłali szereg li­
stów do rządu brytyjskiego, w któ­
rych szantażowali wydaniem tajem­
nicy bakteriologicznej ipnemu mo­
carstwu, jeśli Wielka Brytania nie 
zechce podpisać traktatu, gwarantu­
jącego odbudowę dawnej potęgi nie­
mieckiej. „

Dnia 29 grudnia ub. r. Rosenberg 
oświadczył w bezpośrednich rozmo­
wach z przedstawicielami brytyj­
skich władz w Niemczech, że w przy­
szłej wojnie bakteriologicznej wy­
starczy 60 ludzi do wytrucia całej 
ludności Anglii, a 120 do zniszczenia 
całej ludności Stanów Zjednoczo­
nych. Spiskowcy zamierzali użyć do 
swoich celów zarazków dżumy i pry­
szczycy

Rosenberg ujawnił również szczt* 
golowy plan całkowitego zniszczenia 
Londynu przy pomocy broni bakte-

Minister dr Józef Putek
Urodził się w roku 1892 w Wado­

wicach, jako syn drobnego rolnika i 
cieśli. Ukończył gimnazjum w Kra­
kowie, gdzie też uzyskał dyplom dok­
tora praw. Od roku 1906 bierze 
udział w ruchu ludowym. W 1913 r., 
łącznie z Janem Stępińskim, organi­
zuje „lewicę PSL“. W czasie wojny 
jest m. in. szefem departamentu woj­
skowego NKN. W 1919 zostaje wy­
brany do Sejmu. Wygłasza mowy, 
które nabierają rozgłosu w całym 
kraju. Od t. 1923 piastuje godność 
wiceprezesi Wyzwolenia. Sprawuje 
urząd wójta gminy, pracuje w Kasie 
Stefczyka i spółdzielczości. W okre­
sie zaostrzonej walki z sanacją obej­
muje redakcję naczelnego organu 
partyjnego „Wyzwolenie“. Po kongre 
sie Centrolewu zostaje osadzony w 
Brześciu i skazany na trzy lata wię-

Sprawy gospodarcze
WARSZAWA (obsł. wł.). M:ędzy 

Ministerstwem Zdrowia a Minister­
stwem Przemysłu toczą się rozmowy 
w przedmiocie ustalenie prac przemy­
słu farmaceutycznego na okres naj­
bliższych trzech lat.

Stan wody i lodu
WARSZAWA (obsł. wł.). Państwo 

wy Instytut Hydrologiczno-Meteoro­
logiczny podaje następujący stan wo­
dy w dorzeczu Wisły i Odry:

Kraków (Wisła) — woda 246. 
lód — 25; Nowy Sącz (Dunajec) — 
woda — 206, lód — 47 ; Zawichost 
(Wisła) — woda — 428, lód — 47; 
Warszawa (Wisła) — woda 72, lod 
— 59 i Toruń (Wisła) — woda — 
244, lód — 56.

Sieradz (Warta) — woda 340, 
lód — 40; Konin (Warta) — woda— 
316, lód — 48; Poznań (Warta) — 
woda — 194, lód — 50 i Szczecin 
(Odra) — woda 474, lód — 52.

Katastrofa kolejowa
PARYŻ PAP. Agencja France 

Press donosi, iż pociąg przepełń" ony 
podróżnymi wykoleił się 60 km od 
Tokio, 3v pobliżu rzeki Korai. 3 wa­
gony spadły z nasypu. 176 osób po­
niosło śmierć, 250 jest ciężko ran­
nych.

NiemieckiSit,b hitknwcdw aresztowany
iw Szwajcarii

Nie przebrzmiały jeszcze echa wiel 
kich aresztowań w Niemczech, gdzie 
wykryto spisek hitlerowski, a oto 
mamy do zanotowania mowy fakt 
świadczący o tym, że hitleryzm nie­
miecki usiłuje w dalszym ciągu 
wznieść nową wojnę.

Jak donosi „Trybuna Pomorska“ 
policja szwajcarska wpadła na trop 
szeroko rozgałęzionego spisku w St. 
Moritz.

Do jednego z pensjonatów, który 
wynajął pewien obywatel portugal­
ski przybyła grupa „narciarzy“ i 

zieniia. Później, w zjednoczonym 
Stronnictwie Ludowym zostaje wice­
prezesem Rady Naczelnej. Piastowcy 
wykluczają go wreszcie ze Stronnic­
twa. Dr. Putek organizuje Związek 
Polskich Ludowców, oparty o dawny 
program Wyzwolenia i zostaje wy­
brany do ostatniego Sejmu przed 
wojną. W czasie wojny przechodzi 
więzienia oraz obozy. Jako prezes 
Komitetu Polskich Więźniów w Maut 
hausen przeprowadza repatriacje do 
Polski. Tu wybrany zostaje wicepre­
zesem Rady Naczelnej Związku b. 
Więźniów, wchodzi w skład Rady 
Naczelnej SL, zostaje posłem do 
KRN, a Kongres SL powołuje go na 
prezesa Rady Naczelnej. Od 1 marca 
1946 zajmuje stanowisko: Ministra 
Poczt i Telegrafów.

WARSZAWA (obsł. wł.). Został 
zatwierdzony budżet ma odbudowę 
Warszawy w roku 1947. Budżet zo­
stał zamknięty sumą 3 miliardów zło­
tych .Wydatki zostaną pokryte z kre­
dytów skarbowych i bankowych. 
30% budżetu przeznaczonych jest nri 
budownictwo mieszkaniowe.

Warszawa (obsł. wł.). Rada Mini­
strów zatwierdziła plan inwestycyjny 
na 1947 rok. Wydatki w tym planie 
są przewidziane w sumie 16 miliar­
dów złotych. 25% budżetu przezna­
czonych jest na odbudowę wsi a 8% 
na przemysł budowlany.

Nie dopuszczą Polaków
LONDYN PAP. W związku z ogło­

szeniem Białej Księgi, która przewi­
duje m. Mi. zatrudnienie Polaków, 
przewodniczący związku zawodowego 
górników Will Lawther oświadczył, 
że górnicy ostro przeciwstawiają się 
dopuszczeniu Polaków do kopalń.

Ku czci Cypriana Xorwida
WARSZAWA (obsł. wł.). W dn:u 

wczorajszym odbył się w Muzeum 
Narodowym wieczór poświęcony pa­
mięci i twórczości Cypriana Norwi­
da. W wieczorze wzięli udział mini­
ster Kultury i Sztuki Stefan Dybow- 

„turystówj* posiadająca papiery por­
tugalskie,'duńskie i szwedzkie.

Rzeczą charakterystyczną był fakt 
ciągłych wyjazdów mieszkańców wil­
li i częsta ich zmiana.

Od połowy roku ubiegłego policja 
śledcza zaczęła prowadzić baczne ob­
serwacje, które doprowadziły do 
stwierdzenia istnienia krótkofalowej 
stacji nadawczej.

Zwrócono się do konsulatów Por­
tugalii', Danii i Szwecji w Zurychu, 
które stwierdziły, że „narciarzy“ i 
„turystów“ nie znają i nie mają z 
nimi nic wspólnego.

Po wkroczeniu do willi wykryto 
materiał stwierdzający pochodzenie 
lokatorów willi, którzy rekrutowali 
się z... Bawarii. Stwierdzono, że sta­
nowili oni sztab dywersyjnej grupy 
faszystowskiej, która, być może, 
obejmowała zakresem działania całe 
południowo-zachodnie Niemcy.

Jeszcze
BERLIN PAP. Korespondent 

dziennika „Manchester Gaurdian“ 
donosi z Berlina, że władze sojuszni­
cze utrzymują w tajemnicy wyniki 
śledztwa w sprawie spisku narodowo- 
socjalistycznego w Niemczech do cza­
su zakończenia dochodzenia. Nie na­
leży dziwić się, że spisek taki pow­
stał.

Hitleryzm czy też ideologia na^o- 
dowo-socjalistyczna nie znikła tak 
szybko, jak się to niektórym obser­
watorom zdawało, ponieważ ideolo­
gia ta wypływa z tradycji niemiec­
kiej i charakteru narodu. Klęska 
wojskowa nie wystarcza jeszcze dla 
wykorzenienia narodowego socjali­
zmu i pangermanizmu. W oczach na­
cjonalistów niemieckich klęska woj­
skowa nie dowodzi, iż hitleryzm i je­
go cele były błędne. W najlepszym 
razie przyznają oni, że niewłaściwe 
stosowanie tej ideologii w praktyce 
przez przywódców i całe społeczeń­
stwo, spowodowało klęskę. Pogląd 
ten doszedł odrazu do głosu po kapi­
tulacji. Krańcowe koła nacjonalisty­
czne w Niemczech nie czynią Hitlera 
lub ideologię narodowo-socjalistycz- 
ną odpowiedzialnymi za wojnę i nie­
szczęścia, jakie nawiedziły kraj.

Nieszczęścia spadły na Niemcy nie 
dla tego, że Hitler doszedł do władzy,

Lawther dodał, że 26 kierownków 
okręgowych komitetów wykonaw­
czych związku zawodowego górni­
ków. obeimuiaeveh wszystkie bry­
tyjskie tereny węglowe, oświadczyło, 
że nie dopuszczą Polaków do kopalń.

ski, wiceminister Kruczkowski craz 
przedstawiciele świata nauki, kiiTćU- 
ry i sztuki. Wieczór Norwidowski zo­
stanie upamiętniony specjalnym wy­
dawnictwem.

Król Palestyny? .
KAIR (obsł. wł.). Głośnym echem 

w kołach paryskich odbiła się wizyta 
Arcyksięcia Ottona Habsburga, kt4- 
ry przybył do Kairu i jest podejmo­
wany przez księżniczkę Khogekar, 
Krążą pogłoski, że Habsburg jest za­
ręczony z siostrą króla Faruka Fai- 
zą, która obecnie znajduje się w Can­
nes, gdzie wzbudza powszechny za­
chwyt swą urodą i elegancją.

Twierdzą tu, że małżeństwo te 
mogłoby rozwiązać sprawę Palesty­
ny. Otton posiada historyczny tytuł 
króla Palestyny, bowiem jego rodzi­
na ten bfhił od r. 1526. Po­
dobno Otton spodziewa się, że w ra- 
z.e zawarda małżeństwa zyskałby 
króla Faruka.

Podiiemle 
uj iwnia się

WARSZAWA (obsł. wł.). Jak de- 
nosi Polska Agencja Prasowa akcja 
ujawniania się i składania broni 
przez członków organizacji podziem­
nych postępuje wciąż naprzód. W 
ciągu pięciu dni ostatnich ujawniły 
się dalsze 104 osoby i złożyły 126 
jednostek broni.

W województwie rzeszowskim we* 
wsi Nuzdrzec byli członkowie Bata­
lionów Chłopskich, którzy ujawnili 
się jeszcze w 1945 roku, złożyli obe<- 
nie 64 sztuki broni, której wówczas 
nie oddali.

o spisku
a jedynie dlatego, iż Rzesza nie była 
dość silna. Teza ta znalazła poparcie 
w interpretowaniu przez Niemców 
sytuacji międzynarodowej i posuń ę- 
ciach państw sojuszniczych wöbe« 
Niemców. Krańcowe elementy nacjo­
nalistyczne w Niemczech dopatrują 
się w posunięciach państw sojuszni­
czych wobec Niemiec polityki mocar­
stwowej. Ideały demokracji, budowa 
nowego świata, Karta Atlantycką, 
ONZ —to tylko próba dla osłonięcia 
prawdziwych celów wielkich mo­
carstw. Din Niemców nic się nie zmie 
niło. Jedynym celem wielkich mo­
carstw — to przygotowamie do no­
wej wojny dla opanowania świata w 
imię tradycyjnej polityki. Czynniki 
krańcowo-nacjonalistyczne w Niem­
czech widzą w tym stanie rzeczy 
szanse dla odbudowy Niemiec. Nie 

.można spodziewać się nagłych zmian 
w mentalności niemieckiej, zwłaszcza 
wobec teigo, iż polityka państw sprzy­
mierzonych wobec Niemiec nosi pięt­
no amatorstwa.

Zwracają platyn?
BERLIN PAP. Zarząd wojskowy 

w Bawarii postanowił zwrócić Polsce 
zagrabioną przez Niemców platynę 
wartości 175 tys. dolarów. Platynę 
wywiezioną z Polski w czasie wojny, 
znaleziono w Bambergu.

Dostawy MKRRA
WARSZAWA (obsł. wł.). Dostawy 

UNRRA dla Polski będą jeszcze 
trwały do czerwca roku bieżącego. 
Transporty drobnicowe będą wyłado­
wywani' obecnie w Rotterdamie, 
skąd zostaną przewiezione do Polski 
wówczas kiedy komunikacja na Bał­
tyku będzie już możliwa. W związku 
z powyższym rząd polski zwrócił się 
z prośbą o zezwolenie na prowadze­
nie ochrony ii1 kontroli wyładunku 
przez polskich urzędników, bowiem 
wszelki niedobór w towarze idzie na 
niekorzyść otrzymującego towary 
UNRRÀ.
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Dla omnestiounngch ^lajbhisTe imprezy

Odezwa PPR
KATOWICE (obsł. wł.). Woje­

wódzki Komitet PPR w Katowicach 
wydał specjalną odezwę do amnestio- 
wanych, w której czytamy:

Polska Part'll Robotnicza jako 
. Partia Narodu od pierwszej chwili 

. Bwego powstania stanęła wyraźnie 
ea gruncie zjednoczenia całego Na­
rodu.

Po wielkim zwycięstwie Demokra­
cji w wyborach do Seimu Ustawo­
dawczego w dniu 19.1.1947 r. Polska 
Partia Robotnicza pierwsza wysunę­
ła inicjatywę szerokiej amnestii dla 
tych wszystkich, którzy otumanieni 
entynarodową agitacją prowodyrów 
reakcji dopuścili się przestępstw wo­
bec Kraju 'i1 Narodu, dla tych wszy­
stkich, którzy szczerze żałując swych 
grzechów mają dobrą wolę współpra­
cy w odbudowie Ojczyzny.

Polska Partia Robotnicza nie pro- 
; .wadzi politvki zemsty, przeciwnie 
wyciąga dziś pomocna, braterska rę- 
M do Was. wracaiacych do polskiej 
Bpo>ecmffści i legalnego życia.

, Znajdziecie w nas szczerych przy­
jaciół.

Polska Partia Robotnicza bedzie 
czvn:Ć wszystko, aby ludzie zbłąkani, 
wyrzuceni nie zawsze z własnei wmy 
poza ramy społeczności — zna^źli 
do niej drogę powrotu i stali się war­
tościowymi i twórczymi obywatela­
mi Kraju.

Znajdziecie u nas pomoc w powro­
cie na łono rodziny, w znalezim;u 
pracy i dachu nad głowa, w urządze- 
m*u nowego, lepszego życia.

Oczekujemy od Was zerwania z 
przeszłością i włączenia się w ogólny 
rytm odbudowy i umacniania zrębów 
Polski Ludowej.

Stając przy warsztatach pracy w 
warunkach legalnego życia zrozumie­

cie istotną treść entuzjazmu i rado­
ści z jaką Naród buduje jaśniejszą 
przyszłość Polski.

Dziś Polska Partia Robotnicza wi­
ta Was jako pełnoprawnych obywa­
teli, łączących się w ogólnonarodo­
wym wysiłku dla szczęścia Ojczyzny.

Pomoc Rządu
WARSZAWA (obsł. wł.). Premier 

Rządu Rzeczypospolitej Cyrankie­
wicz złożył sto tysięcy złotych na 
akcję produktywizacji osób, którzy 
opierając się na ustawie amnestyjnej 
wrócą z zagranicy, więzień i podzie­
mia do normalnego życia.

Komitety pomocy
KATOWICE (obsł. wł.). Na tere­

nie całego województwa śląsko-dą­
browskiego powstały Komitety Po­
mocy dla amnestiowanych. Komitety 
te utworzone zostały na skutek ini­
cjatywy PPR przy wojewódzkim i 
powiatowych komitetach PPR. W 
skład komitetów weszli przedstawi­
ciele: Związków Zawodowych,
PUR-u. Opieki Społecznej, przemy­
słu, aprowizacji ii Samopomocy Chło­
pskiej. Wszystkie Komitety Powiato­
we mają swoją siedzibę w Powiato­
wych Związkach Zawodowych.

iti—■

Na budowę mostu
KATOWICE (obsł. wł.). W dal­

szym ciągu zbiórki na budowę nowe­
go mostu w Warszawie miasto Kato­
wice przekazało 10 miliomów zło­
tych.

Dotychczas na budowę tego mo­
stu zebrano ogółem 60 milionów zło­
tych.

WARSZAWA (obsł. wł.). Stara­
niem Wydziału Turystyki Minister­
stwa Komunikacji został opracowa­
ny kalendarzyk uroczystości narodo­
wych i religijnych, imprez sporto- 
wvch i t. p. ma rok 1947. Z kalenda­
rzyka tego dowiadujemy się że w 
marcu odbędą się następujące impre­
zy:

1. Wysokogórska wycieczka nar­
ciarska z obejściem świnicy w Zako­
panem. •

4. Wycieczka narciarska do Doli­
ny Białego z przejściem przełęczy 
„Na Patykach“.

Młodtipi koresponduje
Ostatnio młodzież polska, nawią­

zując* do tradycji przedwojennej ko- 
resnonduje z młodzieżą zagraniczną. 
Zwłaszcza intensywną pra<*e w tym 
kierunku przejawiają Koła Młodzieży 
PCK na Pomorzu, które wysłały do 
tego czasu 4500 listów do Stanów 
Zjednoczonych, a nadto do Chili, 
Peru, Argentyny oraz Szwajcarii zo­
stały wysłane ładne albumy.

Również z zagranicy nadchodzą li­
sty i albumy. Znaczenie prooagando- 
we wysyłanych albumów jest bardzo 
duże. Album bowiem ściąga na sie­
bie duże zainteresowanie, zapoznaje 
zagranice z pieknem Polski, pracą 
Jej narodu i t. d.

Nadto korespondencja utrwala 
przyiaźń międzynarodowa, niweluje 
szowinizm nacjonalistyczny, wyrabia 
atmosferę w^aiemnej życzliwości, do­
broci i przyjaźni.

Pndaiemv treść listu młodzieży 
włoskiej z Falerone.

DRODZY KOLEDZY POLSCY!
M’edzvna.rodowy Komitet Italskie­

go С. K. Młodzieży, zachęcił nas do 
wystosowanią pisma do kolegów na- 
leżarvch do innych narodowości. Wy­
braliśmy Polskę, ponieważ podczas 
wojny poznaliśmy polskich żołnierzy.

6—8. Trzydniowa wycieczka w Za­
chodnie Tatry.

17. Wycieczka narciarska w Tatry, 
rejon Kasprowego.

25. Wycieczka wysokogórska ne 
Kozi Wierch.

26—29. 4-dniowa wycieczka nar­
ciarska Zawrat—Morskie Oko—Wro­
ta Chałubińskiego—Liliowe ze wspi­
naczką ma Rysy.

27—28. Czwórmecz narciarski o 
Memoriał ś. p. Bronisława Czecha w 
Zakopanem z udziałem czołowych za­
wodników z całej Polski.

Byli oni pierwsi, którzy zwiastowaÄ 
nam wolność naszej prowincji.

Jakie było święto tego dnia! W 
pierwszych godzinach pięknego czer­
wcowego popołudnia zajechał zaku­
rzony samochód, z którego wysiedli 
trzej jasnowłosi Polacy, którzy wy­
jaśnili gdzie ciągnie się linia nowego 
frontu a następnie udali się do koś- 
coła, by podziękować Bogu za zwy­
cięstwo.

Dzwony naszych dzwonnic roz­
brzmiewały świątecznie. Myśmy przy 
biegli na plac, aby zdać sobie sprawę 
co się dzieje. Ujrzeliśmy Waszych 
rodaków, zrozumieliśmy o co chodzi 
i ofiarowaliśmy ihn kwiaty, aby wy­
kazać nasza wdzięczność.

Podamy Wam z czasem więcej 
szczegółów w naszych listach, tym­
czasem chcemy jeszcze powiedzieć, że 
główny przemysł którym się trudnią 
mieszkańcy Falerone, są to wyroby 
słomiane. Posyłamy Wam kilka pró­
bek najłatwiejszych plecionek .

W oczekiwaniu Waszej odpowiedzi 
przesyłamy Wam serdeczne pozdro­
wienie.

Uczniowie ГѴ klasy szkoły pow­
szechnej w Falerone — prowincja 
Ascoli Piceno — Italia.

Na odwrocie pocztówek mieści się 
opis naszych widoków.

3K.rólewsRa
Koścista, chuda, niepozorna dziew­

czyna ze stanu mieszczańskiego wsia­
da do wspanialej, kapiącej od złoceń 
karocy, zaprzężonej w czwórkę raso­
wych rumaków. Lokaj, w barwach 
dworskich, usłużnym, uniżonym ru­
chem zatrzasnął drzwi karocy i sko­
czył na kozioł, by zająć miejsce ubok 
iRztywnego woźnicy.

Córka niskiego urzędniczyny po­
datkowego — pana Poisson — wy- 
.jeżdżą na zawsze z dzielnicy ludzi 
ubogich do dzielnicy, w której w 
przyszłości będzie królować.

Minęło przeszło dwieście lat od 
owego napozór drobnego wydarzenia. 
A jednak dziewczyna z karocy stała 
się kobietą, która trzęsła jednym z 
najpotężniejszych państw ówczesnej 
Europy, kobietą, dla której krawiły 
się ludy, za której obrażenie wybu­
chały wojny.

• . *
Istniała dawniej tylko jedna — ta­

jemna przemytnicza ścieżka, którą 
przemykano się z klasy bezimien­
nych, do owej kasty wybranych, 
którym wszystko było wolno i 
którzy byli jedynymi niemal użyt- 
kowcami rozkoszy ziemskich. Ścież­
kę tę najłatwiej było przejść zgrab­
nej nóżce, obutej w ładny pantofe­
lek. Kiedy w dodatku miało się wy­
trawnego przewodnika, znającego 
wszystkie tajemne przejścia — moż­
na się było łatwo przemycić da ra­
ju przywilejów, użycia i wyzysku.

Panna Poisson miała takiego prze­
wodnika. — Miała matkę, której 
główną bronią był brak wszelkich 
skrupułów! Była to kobieta bez

uluGienica
wstydu — dlatego nie zarumieniła 
się nawet, kiedy sprzedawała swą 
kilkunastoletnią córkę.

Gdyby wtedy sąsiedzi państwa 
Poisson, którzy ciekawie przypatry­
wali się z okien złotej karecie — 
uśmieszkiem ironii czy nawet zazdro­
ści zbywając całą tę scenę — mieli 
dar widzenia przyszłości, chwyciliby 
kamienie, by zarzucić nimi dziewczy­
nę. Widzieliby w niej kobietę-demo- 
na, wampira Europy, która dla dogo­
dzenia swej dumy nie wahała się 
spławić Francję we krwi. Usłyszeli­
by jęki matek i krzyk, uprowadza­
nych w niewolę dzieci — złorzecze­
nia rannych.

Zgnietliby z obrzydzeniem zbrod­
niczą poczwarkę, zanim by jeszcze 
narodził się z niej — motyl królew­
skiej faworyty.

• • - *
Mała Poisson miała zły przykład w 

domu — matka jej była-z gruatu złą 
i zepsutą kobietą. Ojciec — bierne 
narzędzie okropnego systemu. Podat­
ki w ówczesnej Francji wypuszczano 
w pacht — wydzierżawiono peprostu 
bogaczom prawo łupienia podatni­
ków. Komornicy pracowali dla dzier­
żawców — bynajmniej nie dla pań­
stwa. Zbierali też przekleństwa tych, 
których najdosłowniej obdzierali ze 
skóry.

Aby odegnać melancholię, jak bied­
nego Poisson ogarniała po paru egze­
kucjach mieniu biedoty — ręka się­
gała po kieliszek. Na to starczało. 
Pani Poibson była kobietą urodziwą. 
Przyjmowała gości, urządzała przy­

jęcia — słowem bawiła się. Pan Pois­
son patrzył z podziwem na czarne jak 
węgiel o<-zv małżonki, na kokieteryj­
ne dołeczki na policzkach — i cieszył 
się, że taki skarb posiada.

Państwo Poisson odwiedzali często 
ludz:e z dzielnicy przvwileiu. To też 
sąsiedzi nawet nie podchodzili juz do 
okien, kiedy przed dom zajechała 
wsnaniała karoca. — Nawet nie wie­
dzieli, że pewnego dnia panna Pois­
son opuściła ich dzielnicę — na zaw­
sze.

. Kupił ją sobie bogaty pan — ot 
tak — dla kaprysu. Wvnainr’e dla 
niej nauczyciela wytwornych tańców, 
profesorów obcych języków, weźmie 
lekarzy i znawców kosmetyki, by 
czuwali nad rozwijaniem się tego 
pączka różanego.

Mali Poisson ma oczy otwarte, 
ma też już swoją linię życiową. Jej 
nie będzie już można kupić, jak zwy­
kłej mieszkance za parę dukatów, na­
ramiennik czy pierścionek. Mała słu­
cha dobrze; do uszu jej dochodzą 
echa rozmów Wersalu. Dowiaduje 
się — jak to łatwo jest tam na dwo- 

' rze zdobyć wszystko, co życie czyni 
miłe, gładkie i smaczne. Nasłuchała 
się wiele. Przecież ilekroć arystokra­
ci otworzą usta, to tylko po to, aby 
wpleść jeszcze jedno oczko do sieci 
jakiejś intrygi dworskiej. — Był to 
zresztą czas, kiedy koło osoby króla 
— Ludwika XIV — obracała się cała 
Francja. On był państwem, a pań­
stwo było nim. Był słońcem królew­
skim, a wszyscy, którzy chcieli s ę 
kąpać w jego blasku, musieli jak je­
go satelr ci, krążyć wokoło.

Mała Poisson słyszała wiele o kró­
lu i marzyła, by choć przez szparę w 

drzwiach ujrzeć wielkie życie wiel­
kiego dworskiego świata. — W Wer­
salu był według niej środek świata.

Dziewczyna patrzy się do lustra— 
nie martwi się, iż nawet sama oso­
biście nie jest olśniona swym wyglą­
dem. Ukuła już sobie zawołanie 
swego życia: Kobieta nie musi bvć 
ani ładna —ani mądra — jeśli tylko 
posiada silną wolę i umie odpowied­
nio wykorzystać okoliczności.

I mała Poisson, dziecko prawie — 
postanawia zostać kobietą, okazują­
cą silną wolę królowi.

Po Ludwiku XIV — przyszedł 
Ludwik XV — król słaby. Takim ła­
two jest pokierować i panna Poisson 
czuje się powołana do tej roli.

• - *
Jakie były motywy opiekuna małej 

Poisson w chwili, kiedy zabierał ją 
z ubogiej dzielnicy, by zrobić z niej 
kobietę światową — nie wiemy. Mo­
że kierowała nim wprost chęć dzia­
łalności filantropijnej — może miał 
to być eksperyment — wykazujący, 
jak daleko dziewczyna z niższych 
warstw społecznych zajść może w 
arystokratycznych? Może. — W każ­
dym bądź razie wiemy, że przysyła 
pani Pompadour — gdyż o tej wła­
śnie historycznej faworycie mowa 
— odnosiła się do swego opiekuna 
jak do ojca.

Odpalała bezwzględnie zaloty ka­
walerów. — Kiedy w owej epoce wie­
kiem małżeńskim dla kobiet była 
przeważnie szesnastka, kjedy bardzo 
wiele dziewcząt w czternastym i pięt­
nastym roku życia stawało na kobier­
cu ślubnym — panna Poisson do 
dwudziestego roku życia nie ćhce 
znać mężczyzn.
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Czy złożyłeś swój podpis na liście żądającej podpisania traktatu pokojowego z Niemcami w Warszawie?
f«fź nalqchiniast ! ipełmj swój obowiqzek obywatelski!
Podpisy można skłddać: Oddz. Inf i Prop — 3 Maja 22 i Sekretariat Pol Związku Zachodniego — Cyganka 18

iwmi uujflui UhezpieczalniaSpołeczna we Włocławku
PERSPEKTYWY RZEMIOSŁA 

POLSKIEGO.
Usprawnieniem i ożywieniem od­

radzającego się rzemiosła polskiego 
<xraz nadaniem mu właściwego kie­
runku zajmuje się Związek Izb Rze­
mieślniczych. Związek postawił sobie 
za cel, by w 3-letmim planie gospo­
darczym nie tylko podnieść produ­
kcję rzemiosła do stanu przedwojen­
nego, ale nawet przewyższyć ten 
etan o 20%. Aby to osiągnąć, trzeba 
uruchomić 300.000 warsztatów oraz 
wyszkolić ok. miliona fachowców.

Poniewąż młodzież miejska niechę­
tnie poświęca się rzemiosłu wchłania 
ono przede wszystkim element ze 
wsi. Celem zapoznania młodzieży z 
rzemiosłem i ułatwienia jej wyboru 
rawodu, będą zorganizowane w wyż­
szych klasach szkół powszechnych 
specjalne pogadanki na ten temat. 
Zwrócono też uwagę na zatrudnienie 
kobiet w niektórych dziadach rze­
miosła.

Związek Izb Rzemieślniczych dąży 
również do juk najszybszej odbudowy

Stronift a
iDiocławfta

Kalend. Rzym. Katol. — Suchcdni. Romana.
Kalend. Slowińsiki — Tworzymira.
Wschód iłońca — 6.28; zachód — 17.19.

Ѵ7ІІГ lekarza Ubezpieczalni Społecznej nośny, 
dr Wdowiak Kazimierz, Stary Rynek 4.
Apteka dyżurni»: ul. Warszawska 3 
Karelka PCK lei. 15-41 — Przedmiejska 1. 
Milicja Obywatelska — tel. 10-59 i li-62. 
Цгаі Pożarna lek 12-34.

Kino „BAŁTYK“ — Siedmiu śmiałych 
Kino „POLONIA“ — Nowe pokolenie.

TEATR ZIEMI KUJAWSKIEJ 
MECZY M\Y

W lusterk u

Dl *» biedny* h
Biednej rodzinie z naszej notatki 
ludzie serdeczni składają datki.
Znoszą nam codzień trochę pieniędzy, 
żeby dopomóc ludziskom го nędzy.

Dobroć ich ludzka karmi, ogrzewa; 
półtora metra dała znów drzewa 
nasza Komenda im Rejonowa...
Zbędne tu zresztą pochwały słowa.

AGAPI! 

rzemiosła Ziem Odzyskanych. Wszy­
scy rzemieślnicy, którzy pragną osie­
dlić się na terenach odzyskanych, 
otrzymują niezbędną pomoc finanso­
wą na uruchomienie warsztatów' pra­
cy.

Ministerstwo Przemysłu ze swej 
strony udziela również jak najdalej 
idącej pomocy, celem uzupełnienia 
kadr rzemieślniczych. Np. jeżeli 
uczeń jest zdolny i potrafi rzemiosło 
wcześniej opanować, to na wniosek 
mistrza skraca mu się czas nauki do 
dwóch lat, a nawet do jednego roku. 
W nagrodę za wcześniejsze wyzwole­
nie ucznia, mistrz otrzymuje 10% 
ulgi w podatku. Dla uzyskania ze­
zwolenia na złożenie egzaminu mi­
strzowskiego wystarczy przedłożyć 
przedwojenną kartę rzemieślniczą.

Niemniej ważnym posunięciem jest 
utworzenie Rzemieślniczej Centrali 
Zaopatrzenia i Zbytu,1 która ma za 
zadanie dostarczyć rzemieślnikom 
materiałów i surowców po cenach 
komercyjnych. Dzięki tanim surow­
com, wysokie ceny zia usługi rzemie­
ślnicze ulegną zmniejszeniu.

POMORSKA ORKIESTRA SYM­
FONICZNA.

Jednym z największych osiągnięć 
kulturalnych na Pomorzu jest stwo­
rzenie w Bydgoszczy Pomorskiej Or­
kiestry Symfonicznej, składającej się 
z 60 wybitnych muzyków, pod dyrek­
cją prof. Arnolda Rezlera.

Orkiestra powstała w okresie ob­
chodu jubileuszowego 600-lecia m. 
Bydgoszczy. Po zakończeniu uroczy­
stości jubileuszowych orkiestrze gro­
ziło rozwiązanie z braku subwencji. Z 
inicjatywy społeczeństwa bydgoskie­
go powstało wówczas Towarzystwo 
Muzyczne, które przejęło orkiestrę cd 
Komitetu jubileuszowego.

Towarzystwo Muzyczne, liczące 
obecnie 110 członków, w zrozumieniu 
potrzeb muzycznych Pomorza posta­
wiło sobie za cel utrzymanie Pomor­
skiej Orkiestry Symfonicznej, drogą 
zdooycia niezbędnych su^w-mcji. 
Dzięki niestrudzonym zabiegom pre­
zesa Towarzystwa, mż. Millera uzy­
skano na bież, rok z Prezydium Rady 
Ministrów i Min. Kultur} i Sztuki 
200 tys. zł. miesięcznej subwencji 
oraz 600 tys. zł. rocznej subwencji 
od prezydenta m. Bydgoszczy.

Towarzystwo organizuje 2 razy na 
miesiąc 'koncerty symfoniczne w 
Bydgoszczy o.az w innych miastach 
Pomorza. Poza salami koncertowymi 
erkiestra występuje również w fa­
brykach ii większych uczelniach. Pro­
gram orkiestry na rok 1917 przedsta­
wia się następująco: 18 kenzertów 
symfonicznych w Bydgoszczy, 9 w 
Toruniu, 13 koncertów popularnych, 
18 koncertów dla młodzieży i 8 kon­
certów we Włocławku i Inowrocła­
wiu. * •

Pomorska Orkiestra Symfoniczna 
cieszy się coraz większym uznaniem 
wśród fachowców, zyskuj?l Opinię 
jednej z najlepszych orkiestr w kra­
ju.

Oqïoireme
Zgodnie z rozporządzeniem Ministra Pracy i Opieki Społecznej z dn. 

27. 11. 1946 r. (Dz. Ust. R. P. Nr. 2, poz. 8) Uhezpieczalnia Społeczna we 
Włocławku wzywa wszystkich pracodawców posiadających gospodar-. 
stwa rolne i1 leśne o obszarze powyżej 30 ha, zamieszkałych w okręgu 
działalności tut. Ubezpieczalni, t. j. w pow. włocławskim, nieszawsk.m 
i lipnowskim do zgłoszenia do ubezpieczenia w tut. Ubezpieczalni wszyst­
kich swoich pracowników, na wypadek choroby i macierzyństwa.

1) Za pracowników rolnyćn uważa się zgodnie z art. 16, ust. 2, 
Ustawy z dnia 28. 3. 1933 r. (Dz. Ust. R. P. Nr. 51, poz. 396) pracowni­
ków zatrudnionych w gospodarstwach rolnych, leśnych, ogrodowych, ho­
dowlanych i rybnych, jak również w zakładach pracy, ściśle z tymi gospo­

darstwami1 związanych, a nie posiadających przeważającego charakteru 
przemysłowego lub handlowego, pomoc domową w tych gospodarstwach 
i zakładach pracy oraz te kategorie pracowników, zatrudnionych przy 
melioracjach i wykonywanych przez Państwo pracach regulacyjno-agrar- 
nych, które określają rozporządzenia Ministra Pracy i Opieki Społecznej* 
wydane w porozumieniu z Ministrem Rolnictwa i Reform Rolnych.

2) Obowiązek ubezpieczenia pracowników rolnych, z wyjątkiem za­
trudnionych w gospodarstwach rolnych i leśnych o obszarze poniżej 30 ha 
określony powyższym rozporządzeniem powstaje z dniem 1 marca І947 r. 
Pierwsze zgłoszenia pracowników winny być dokonane w ciągu miesiąca 
marca, następne zaś w ciągu 10 dni licząc od daty przyjęcia pracownika.

3) Nie podlegają obowiązkowi ubezpieczenia:
a) osoby zatrudnione przez pracodawców rolnych DORYWCZO, kró- 

rych zatrudnienie jest z natury rzeczy krótkotrwałe, jeżeli u tego samego 
pracodawcy nie trwa ono bez przerwy dłużej niż 25 dni.

b) krewni oraz teściowie, zię dowie i synowe pracodawcy rolnego, je­
żeli mieszkają z nim razem i prowadzą z nim wspólne gospodarstwo do­
mowe.

Wszelkich wyjaśnień dotyczących ubezpieczenia pracowników rol­
nych udzielają: Uhezpieczalnia Społeczna we Włocławku, Punkt Kontrol­
ny Ubezp. Społecznej w Aleksandrowie i Lipnie oraz wszystkie Zarządy 
Miejskie i Gminne, w posiadaniu których są również wszelkie druki nie­
zbędne przy zgłaszaniu pracowników do ubezpieczenia.

Włocławek, dnia 24.2:1947 r.
UBEZPIECZALNIA SPOŁECZNA

(2741) we Włocławku

WALNE ZEBRANIE „LUTNI“.

W niedzielę, 2 marca b. r. o godz. 
11 przed pomdniem odbędzie s.ę w 
sali Rady Zw.ązkow Zawodowych, ul. 
Słowackiego la walne zebranie To­
warzystwa śpiewaczego „Lutnia“, na 
które zarząd uprzejmie zaprasza 
członków czynnych i wspierających 
oraz sympatyków śpiewu.

BRAWO MALCY.
Drobne rzeczy niekiedy świadczą o 

bardzo istomycn ceHiacn charakteru. 
To też z przyjemnością należy zano­
tować następujący fakt.

Podczas odbytych w ubiegłą nie­
dzielę za wo do vv narciarszijcii, u wagę 
w grupie juniorów zwracało кики 
malców, którzy z zapałem brali udz.ał 
w biegu.

W tym wypadku jednak nie chodzi 
tu o ich zapał w czasće konkurencji.

Przy bliższym przyjrzeniu się 
sprzętowi, którym posługiwali s ę, 
ScW.erdziLśmy, że narty malców by­
ły. własnego wyrobu. Bardzo pomy­
słowo zostały skontruowane wiąza­
nia, skombinowane ze stiarych opon 
samochodowych.

Widząc ten zapał i pomysłowość 
kilkunastoletnich malców, mimpwoli. 
poprostu pomyśleliśmy o tym, że 
niewątpliwie na terenie naszego mia­
sta istnieje zapas sprzętu narciar­
skiego, który wartoby ofiarować 
młodocianym sportowcom. (w.)

Oszczędzaj węgiel — 
to Twój obowiązek 
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u^oszepia droboe|

POSZUKUJĘ pokoju dla 2-ch uczniów (brait 
i siostra) możliwie ze stancją. Wiadomość % 
Szymczaka, ul. 3-go Maja 38. (2740)

POSZUKIWANA od zaraz zdolna stenotypia 
stka. Zgłoszenia z życiorysem pod „AWA“.

(2744)

UNIEWAŻNIAM dowód tożsamości konia. 
Malkiewicz, zam." Wyczóika, gin. Klugow.exe. 
pow. Bielsk iPodlayki. (2743)

UNIEWAŻNIAM akt nadania ziemi. Stanisław 
Pasiew.cz, zam. iKretkowo, gm. Lubień, pow. 
Wiociawck. (2742)

UNIEWAŻNIAM metrykę urodzenia, wyciąg w 
ksiąg ludno.ci, legitymację z Urzędu Zatrudb 
nienia. Gaworski Józef, zam. Włocławek, Ku­
jawska 4. , (2745)

UNIEWAŻNIAM akt nadania ziemi. Strzcleck) 
Stanis.aw, ur. 23. 4. 1886 r., zam. Kruszynek, 
gm. bmi.owiec, ipow. Włocławek. (2746)
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